
W Sobotę Nro- 7. n .  Stycznia 1317.

W i a d o m o ś c i  k r a t o w e .

Ze  Luniua. —  Dodatkowo tło donieś jonia 
(u) Ąt)m  numerze gazety naszey) przez D eputacyę  
Towarzystwa Dobroczynności u m iesjezon ego, 
udziela się wiadomość •, iż , gdy na dniu 5tym  
■Stycznia r. h. JW .K on syliarzow a Anna z H ol-  
feldow A r b  t e r o w a  wniosła za pierw sze p ó ł­
rocze składkę wynosząca i 5 o Z. K . w  W . W .,  
taż składka do pozostałego zapasu w  Kassie 
Towarzystw a dopisaną została. < •

Z  Wiednia dnia i .  Stycznia• —  N- Królowa 
B a w a r s k a ,  • przyiechała z  Królewnami F r y ­
d e r y k ą  i iVi a r y ą (Siostrami bliźniemi) dnia 
Wczorayszego w naylepsze.n zdrowiu do tu- 
teyszey stoiicy, i wysiadła w  C. K. Zaniku dwor­
skim. IN’. Cesarz wyieżdzał przeciw  nim aż 
do B u r k e r s d o r f u ,  a N. K ról Bawarski aż  
do S i e g h a r t s k i r c h e n .

K. Król B a w a r s k i  raczył C. K . polnego  
Marszalka I>orucznika , Xiecia Karola A u c r -  
s p e r g . a ,  zaszczycić W . Krzyżem K rólew sko- 
Bawarskiego orderu S. H u b e r t a w r ę c z y ć  go  
sam rzeczonemu X icciu z bardzo łaskawemi 
w yrazam i, i wyrobić wprzódy iuż u J. C- K . 
Mości pozwolenie do noszenia onegoż.

Polny M arszałek B aw arski, Xiążę W r e -  
d e , przyiechał d. 3o. z- m. do tuteyszey sto­
licy.

W i a d o m o ś c i  z a g r a n i c z n e .  

A m e r y k a  H i s z p a ń s  k a .

Gazeta Londyńska M o r  n i n g  C h  r o ni c l e  
«mieśeiła wiadomości z T e r r a  - F i r m a ,  a 
szczególniey z W e n e z u e l i ,  gdzie wszczyna­
ną ciągłe zaburzenia Patryoci, nazywaiący się : 
W o y s k i e m  O  s wo  b o d z  i c i e l i  W s c h o d u .  
Gkazuie się z nich : że  w bitwie dnia 2. Sier­
pnia pod Q u e b r a d a - B  on da , między Dow od- 
*9 G r e g o r - M a - o - G r e g o r  i Hiszpanami sto- 
ezon ey, y.wycięztwo przechyliło się w końcu 
na stronę Pytryotów. Dowodca M a r  i n o ,  o- 
1'eszczaiąc główną kwaterę WI r a p i e , dla w y -  
szukania woyska Hiszpańskiego pod Jenerałem. 
M o r a l e s e m ,  wydał następującą odeaw f -i

„in ln terze! Oto chorągwie naszego Krata, k tó re  
powierzam W aszey odwadze ; brońcie ich , i  
przypotninacycie sobie zwycięztwa pod A q u a -
K e g r  a , B oc  a -  C h i c a ,  C a r a b a b o ,  S a n
D i e g o ,  M a t u r i e n  i J a r a p a .  T e  to’ same 
zw y ciężkie sztandary powiewały nad W am i , 
gdyście roku i8 i4 go  wtargnęli w środek T>ro win- 
cyi K a r a k a s u .  Żołnierze! W  iakiemkolwiek- 
byście się znaydowali położeniu, pam iętajcie., 
i e  dzielicie z a sz c z y t, sław ę, lub nieszczęście  
tych chorągwi. W ypraw a , z dniem tym po- 1 
czynaiąca się, zapowiada W am  obfite wawrzy­
ny j mnogie zwycięztwa , i czyny chluby p e ł­
ne. Zdobędziecie na polu sławy W aszą Ob­
czyznę, wolność i niepodległość. W aleczność, 
karność, wytrwanie, zaw sze W as zwycięztwem  
uwieńczą. Posiadacie te zalety ! walczem y za 
dobrą tpraw ę;. tryumf będzie naszym udziałem. 
W oiównicy ! Kray , w którym bóy wiedziecie , 
iest ziemią W aszą; własność na niey znayduią- 
ca się, iest W aszych braci; zalecam W am  o- 
szczędzać tę ziem ię, iuż to z  pow yższych p o ­
wodów, iuż dla te g o , aby w  odbiiaiącym się 
postępków waszych ob razie, okazaliście całą  
sprosność postępków waszych tyranów , którzy  
wszystko łupią , niszczą i burzą. Uwaźaycie  
hrańców woicnnych za takow ych;-niech W am i 
wszędzie honor powoduie.“

Doniesienia 0 P e r u  głoszą: że woysko  
Patryotów  codzień się pomnaża , i  miasta V  e» 
r a - C r u x ,  C o c h a m b a h a  i F o r m a n n  zaięto. 
łłiszpani Królewcy są w  posiadaniu P o t o z i .  
Jenerał Śt. M a r t i n  stoi w  4° ° °  lud^i pod 
M e n d o  za,  nad rzeka A n d e n ,  i oczekuie  
sprzyiaiącey pory ,■ aby posunąwszy się p rzez  
C o r d i l l e r a s ,  uderzyć na S t. J a g o ,  stolicę  
Kraiu Chi l i .  (W e d łu g gazety dworskiey M a ­
d r y c k i e j ,  składało się woysko Królewskie  
w  P e r u  d. 11.  Czerwca r. z. z 7300 lu d z i,  
a spodziewało się 4000 ludzi w  posiłku.)

H i s z p a 11 i i a.

Kilkunastu zdrayców Kraiu , szczególniej- 
Oflicerów  F o r l i e r a  (rozstrzelanego, iak wia­
domo, w  roku i 8 i 5stym za podniesiony bon t  
przeciwko Królowi, Ferdynandowi Y llm u ) kto-
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■ fy/,y dotąd byle uwięzionymi w zaniku Pampę- 
hańskim , zawlęaiono teraz do B arcelon y,

• '  aby ich z tamtąd okrętem na pustą wyspę F o  r- 
. m e n te  rę'od esłać.

L ist kupiecki z K a d y x u  pod dniem lotym  
Listopada1 pisany, zawiera ęo następnie: „ O d  
dnia 3go t. 1 na.' korsarze Powstańców zabrali 
nam następujące okręty : oktet el Numantino z 
Hawanny płynący; brygi el San Antonio, l'A -  
ciraas , i el Halador ; okręty 1’Esperanze i  el 
Popnlo , i galiotę los Ouatros Am igos, które  
■wszystkie z L o g u i r y  p ły n ę ły , tudziez pola- 
Łre Nerisse , z ' M a l a g i  do K u b y  pizczna- 
czóna. B a n d e r a  tych korsarzy iest raz czarna, 
drugi raz biała i melona. Jeden z ich okrę­
tó w , który *ię bardzo popisuie, zowie się: 
W i e l k i m  N a p o l e o n e m ,  ma 18 dział i trzy- 
kolorową banderę. Mieysce ich zgromadzenia 
zdaie się bydź toż sam o, w którem się iuż 
Bukauyerowie i Flibustyyczyfcowie przez dłu­
gi czas z korzyścią przechow yw ali, to iest, 
niezainieszkana wyspa T o r t u g a  pod Antylla- 
mi. (Jednakowoż późniey okręty PerJa i Can- 

-labria z prywatnym ładunkiem iednego miliio- 
na piastrów zawinęły szczęśliwie z L i m y  do 
K a d y x u . )  Kupcy zamyślali zrobić składkę na 
uzbroienie kilku okrętów woicnaych przeciw­
ko korsarzom Powstańców.

Kupcy Hiszpańscy, k tó r y m  i tak  iuż kor­
sarze Powstańców Am eryki południowey przez 
chwytanie ich okrętow srogo dokuczają, uci- 
śnieni są wielkiemi opłatami cłowemi tak dale­
ce , że niepodobna im iest utrzymać tego., 
co iuż raz zyskali ; op-óez tego szkodzą 
im ieszcze bardzo przekradacze towarow. N a ­
kazano wprowadzać obce książki, a w samym 
Kraiu druhuią tylko książki nabożne. Gościń­
ce w H i s z p a n i i  są wielce niebezpieczne.

W i e l k a  Er yt ani ia .
D nia i3 go Grudnia w  południe odprawiła 

się w L o n d y n i e  Bada gabinetow a,’ którey 
Członkowie zgromadzili się w - pałacu Spraw  
zagranicznych. Już to iest t r z e c i a  taka Bada 
od d. 7. G rudnia, z czego wnosić można , że 
przedmiot musi bydź nagłym i ważnym. L o r­
dowie H a r r o w b y ,  Y Y e s t m o r e l a n d ,  L i -  
y e r p o o l ,  B a t l i u r s t  i C a s t l e r e a g b  znay- 
dowali się na tey B a d z ie , która się dopiero 
o godz. 4tey' skończyła. % . •

' Gazety rainisteryalne zaprzeczała wiado­
mość „ iakoby w  wypłacie kontrybucyi Fran- 
ęuzkiey przerwa zayśdź m iała, twierdząc , że 
poczyniono takie k ro k i, iź wszelkie wzbrania­

nie się pod iakimkolwiek bądź p ozorem ,, iest

i.
niepodóbnerny jednakowoż b y d źin o ź e , iź B z a S T 
F r a n c u z k i  odmianę terminów wypłaty propo­

nował.
Fiząd rozkazał fregatę H o l d e r  do L o n ­

d y n u  sprow adzić, ażeby mnóstwo, zagranicz­
nych maytków , którzy się iakó- żebracy po 
ulicach w łó c z ą , a po części pod golem  nie­
bem sypiaią, do stałego lądu odesłać.

Dnia 11. Grudnia słuchano publicznie W 
domu Lorda Prezydenta tych , którzy ’ należeli- 
J o  rozruchów zaszłych W  L o n d y n i e  dnia 2 .  

t. rr\. B ył temu obecny Xiążę S u s s e s . .  Nikt 
ze słuchanych nie okazywał więcey przytomno­
ści umysłu i w ytrw ania, i a k - P r e s t o n .  P rzy­
znał , iż w  domu iego robiono , malowano i 
rozdawano trzykolorowie kokardy; lecz to czy­
nił W ydział, nie zaś on osobiście. Przyznał 
niem n iej, iż znaydował się z wielkim tłumem  
w  s t a r e m  m i a ś c i e ,  lecz z nim nie wda­
w ał się wcale ; obstawał przytem niezmiennie, 
źe rozruch nie b ył skutkiem ułożonego planu, 
lecz dziełem chwili i piiaństwa. .O św iad czył . 
na to Lord Prezyden t: iż wiadomo iest mu 
dokładnie , że zamiarem było tych , którzy W 
tłu m ie, opuściwszy S p a f i e l d s , '  udali się do 
s t a r e g o  m i a s t a ,  ab y, zabrawszy tam ile  
można broni, op atrzyć'w  nią pozostałych W 
S p a t i e l d s ,  a za ich pomocą doprowadzić do 
skutku wspólnie nayokropnieysze i nayniebez- 
pieeznieysze zamiary. —  Uwięzionych odpro­
wadzono potem do w ięzienia, aż do dalszego 
przesłuchania. -

W szelkie usiłowania Urzędników i sług  
policyynych Londyńskich w  śledzeniu młodsze­
go W a t s  o na (iednego z m owcow. i  naczel­
ników wiadomego- ro zru ch u ,  który się 2. 
Grudnia w L o n d y n i e  wydarzył) były zada- 
rem n e, i niewiadomo wcal e,  czy umknął 8 
A n g l i i ,  ezy też  się w którym zakątku oney- 

.że  ukrywa.

Dalszy cidg ( przerwanych w 4tym nnmerze 
gazety naszey) wiadomości o zachowaniu się i  
rozmowach N a p o l e o n a  B o n a  p a r  t e g o  -na 
■wyspie S. H e l e n y :

„Obwiniono mię (rzekł B o n a p a r t e  do L e ­
karza W a r  d e n  a) w Anglii, iż podczas kampanii 
moiey w Egipcie kazałem zapalić w J a ffie  lazaret 
napełniony ranionymi żołnierzami z moieąo w o j­
ska. Takiein okrucieństwem byłbym oburzył resz­
tę moiego woyska, tak dalece, iż musiałbym zło ­
żyć dowództwo. W  żadnym razie ni- okaza­
łem W GPanu większey otwartości, iak teraz. 
M acic Oflicera Angielskiego,, nazwiskiem Ho- 
bert W i l s o n ,  który bardzo obszernie pisał 
O moiey kampanii-w  Egipcią. (Mówiąo to Borf
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B a p a r  te  zrobił szyderskn .minę.) —  „M oże  
W C P an  czytałeś iego książkę?” — -„ T a k  iest,”  
odpowiedziałem. — . „P isał zapewne ze słysze­
nia ( r z e k ł  B o  n a p a r t e ) ;  lecz to iest bardzo 
niepewne źródł o,  a z naocznego, przekonania 
nie mógłby wcale tego' wiedzieć. C zy możesz 
mi W  CPan powiedzieć ( m ów .ł daley B o n a ­
p a r t e ) ,  że S i d n e y  S m i t h ,  w  urzędowych  
swoich doniesieni?.-..h waszemu Rządowi umie­
ścił kiedy cók olw ek  na potwierdzon e 
co Pan Robert W i l s o n  p rzytacza?“  —  „N ie­
zupełnie sobie O tern przypominam (rzekłem ); 
z.daie mi sie atoli, i« tego nie uczynił.”  Cho­
ciaż to świadectwo nie wiele rzeczyw iście do­
w odzić m ogło, bardzo iednak uradowało B o ­
na p a r te g o ..;  rzek ł bowiem z uniesieniem: 
„Podobnież i ia sądzę, gdyż’ S i d n e y  S m i t h  
iest zacnym i szczerym  człow iekiem .” —  O -  
świadczyłem mu, iż w Anglii prawie pow sze­
chnie sądzą, że Pan Robert W i l  so  n z zawiści 
woyskowey rzucił śmiertelny pocisk nienawi­
ści na Pana S i d u e j a  S m i t h a ,  i chciał, aby 
za Kapitana W r i g h t a  przypłacił- Z uśmie­
chem zadziwienia, iż przecie komuś wpadło 
na myśl takie porównanie Pana S i d n e j a 
S m i t h a  z Panem Robertem W  i 1 s o n e m , od­
powiedział B o n a p a r t e :  „Jakże to śmieszna 
niedorzeczność!”  a polem objawił mi następu­
jące szczegóły: „ P o  odstąpieniu od oblężenia
S a i n t  J e a n  d' A c  r  e , cofało sie woysko' 1110- 
ie do J a f f y ,  i nie m ogło inaczey uczynić, lu­
b o przewidywać należało, iż z. powodu licz- 
®ego korpusu, który Basza J a g g a  przeciw  
niemu m ógł posłać, w  J a f f i e  długo się nie 
utrzyma. Mieliśmy wielu chorych i ranionych, 
których p rzy odwrocie naypierwey wyprawi­
łem. —  Jędna iclt część udała się na wozach, 
iakie się zn a la zły , druga posłano na statkach 
do b ł a m i e  t t y ,  a resztę prowadzono za woy­
skiem przez stepy , iak można było. L e cz  w  
iednym lazarecie do odbycia kwarantanny prze­
znaczonym, było, podług rapportu jeneralnego 
Chirurga ( zdaie mi się Fa"na D e s g e n e l t e s )  
siedmiu choruiących na zarazę. Ci tak byli- 
słab i,.i£  zapytany o nich lekarz odpowiedział, 
że nawet 48 godzin nie dożyła.”  Przerwałem  
>v tem mieyscu movye B o n a p a r t e m u , * !  rze-
kłem dobitnym głosem : („Siedmiu lu d zi! czy
dobrze usłyszałem ? tylko siedmiu lu d z i!” —  
ł,Postrzegam (m ów ił daley B o n a p a r t e ) ,  iz  
wcale inne mieliście- wiadomości.”  —  „T ak  iest, 
Panie! (odpowiedziałem) ; podług twierdzenia 
l a na  Roberta. W  i l  s o n a  było ich tam 5y, czy  
7 7 , albo raczey wszyscy chorzy i ranieni.”  
R ze k ł potem F o t)  a p a r t e :  „W oysko Turec-. 
kie było bardzo lic z n e , *  nieludzkie iego ob­

chodzenie sfę z  tentami wojennym i, zwłaszcza 
Chrześcijanami, takinn postrachem woysko mo- 
ie p rzeieło , żc ile możności przykładałem nay- 
więksaego slaranio , aby w ręce iego nie wpa­
dali. fT;sk W ee myślałem i o owych 7  'chorych  
bez nadziei wyzdrowienia. Nie można iclt by­
ło  przew ieźć ; lękałem , się oraz , ażeby całego  
iTsniefj<V woyska nie z a ra zili; nie. wypadało mi 
też oddać i. Ii pod opieko Anglików. Kazałem

^iwobić Lekarza sztabow ego; oświadczy­
łem  mu , iż nie mogę' tu dłUżey bawić , przy­
dawszy , czegoby się ciż chorzy spodziewać 
mogli , i-gdyny Turcy zaięli miasto. Jak się 
W CPanu zdaie, rzekłem mu, coby trzeba zro­
bić z tymi chorymi? Namyślił się niefco Lekarz, 
i  to "tylko p o w tó rzy ł, co pierw ey powiedział, 
że nawet 4b godzin żyć nie mogą. W iedzia­
łem d o b rze , iż ociągał się z swoią rad ą, i 
zdawał się czekać na nią odem nie; sadziłem  
w ięc, iż mi wyyada w yrzec to słowo o p i u m ,  
które on iuż m 'ał na ięzyku ; rzekłem  ted y: 
cóżby b y ł o , gdyby tym siedmiu śmierteln e  
chorym dano opium, którebym ia sam w po­
dobnym razie zażyć pragnął? L e c z ,  czegom  
się wcale nie sp o d zie w a ł, vnie chciał na to 
przystać Lekarz. Jeszcze tedy zabawiłem 34 
godzin z woyskiem na mieyscu , a wychodząc  
zostawiłem liczną tylną straż,' która tam ic-  
szcze dwa dni bawiła. Dow odzący nią O ffi- 
cer , złączywszy się z woyskiem , doniósł mi, 
iż ow i chorzy ieszczc przed wyyściem iego  
poumierali.” Zawołałem n.aówczas: „N ie uży­
to więc ©piium!”  —  „Nie y nie ( odpowiedział 
B o n a p a r t e  mocnym g ł o s e m) ;  chorzy pou­
mierali , nim ieszcze tylna straż moia opuściła 
miasto.”

„D ow iesz się W Pan teraz (m ó w ił daley 
B o n a p a r t e )  o prawdziwych .wypadkach w 
E l  - A r y  s z u ,  i osady w J a f  f a. O zylałeś  
bez wątpienia, iż w J a f f i e  wszystkich Tur­
ków rozstrzelać kazałem.”  —  „ T a k  iest (  od­
powiedziałem ); słyszałem często w Anglii roz­
mowy o tey rzezi.”  — ■ „ O t ó ż , (rzt k ł B o n  a- 
p a r t e )  rzecz tak sic ma istotnie: Jenerał
1) e s a i t  stał naówczas w *Wyższym E giptie, 
a Jenerał K l e b e r  nie daleko D a r n i e t  t y ;  
ia zaś ruszyłem z K a i r u  przez ste p y , i w  
okolicach E l -  A r y s ' z u  chciałem się połączyć 
z korpusem K l e b e r  a. W  tym celu  uderzy-- 
łerh n a E l - A r y s z ,  i wziąłem ie  przez ka­
pitulację. Znaczna część zabranych ieńców  
■weiennych składała się z goralów , mieszkań­
ców góry T a b o r u ,  a naywięeiy zN^zare.ńczy- 
ków. Oświadczono im , iż Wszysry bez wyiąt- 
Łu będą puszczeni do do nru, i rżeli przyrzekną, 
spokoyne sprawowanie s ię , i nauczanie ziom-, v
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Bów s-wóich, źe Francuzi nie z  nira-i, {ale 
tylko z Turkami woiuią , i z  tymi iedyńie po 
nieprzyiacielsku się obch od zą, których iako 
sprzymierzeńców Tureckich z orężem w ręka 
napotykaię. P o t&kiey obietnicy, puszczono 
ic h ,  a woysko ciągnęło do J a f f y .  P<> dro­
dze opanowaliśmy G a z ę .  M ieysce to zdawało 
się na pierwszy widok bardzo mocne i liczną 
osadę maiące. W ezwałefli ig więc przez po­
słańca rozeym owego , ażeby się poddało i. icca  
gdy O fficer , któremu to dałem zlecen ie, le­
dwo vvjec;:ał przez b ram ę, zaraz go ściągnio- 
110 z  kon ia, ucięto im  g ło w ę , wbito rana  
p a l , i  dla yidoku aa wale mieyskim wystawio­
no. Rozgniewane tak.m postępkiem woysko 
moie napierało sic iśdź do szturmu. I mnie się 
toż samo zdawało ; wydałem więc stosowny 
rozkaz; szturm ten okropną rzeź spraw ił, któ­
ra nareszcie noc zakończyła. Doniesiono mi 
nazaiutrz o świcie , iż pomiędzy niedobitkami 
osady nieprzyiacielskiey było 5oo ludzi z  o- 
■wych goralów , których pod warunkiem , iź 
powrócą do domu i  spokoynie sprawować się 
b ę d ą , przed kilku dniami puszczono z E 1- 
A  r y s  z u. Gdy Officerowie moi. poznali oso­
biście tych wiarolomców., kazałem więc wszy­
stkich w  obliczu moiego woyska rozstrzelać 1 
*—  Gdy mi te wszystkie szczegóły B o n a p a r ­
t e  opowiadał, postrzegałem w idocznie, iż  
chciałby, abym dobrze obiął wszystko, ®o. mó­
w ił ; dla tego kilka razy zatrzymywał się , i 
pytał m ię: „C zy W C P an rozum iesz? Czy do­
brze zrozumiałeś ?‘f Okazyw ał wielką cier­
p liw o ść, gdy iaką W czemkolwiell wątpliwość 
wynurzałem . W idząc zaś , iż czasem nie. mo- 

- głem  mu zaraz odpow iedzieć, mówi! : „Nic
nie masz tak nagłego ; namyśl się W C P an .14 
Niezmiernie więc żałuię , iż niezupełnie przy­
pominałem sobie o. wszystkich wypadkach w 
E g i p c i e ,  bo dalby mi był dokładne wzglę­
dem nich obiaśnienie. Zaczął znowu -mówić O 
Panii R obercie W i l s o n i e ,  i r z e k ł: „Cóż
W C P an  sądzisz o wcyskowych iego zasłu­
gach? iaki miał cel w wydaniu swoiego .dzie­
ła ?  C zy wiele na niem zyskał?11—  „N ie mo­
gę w  tey mierze (rzekłem ) dać własnego mo- 
iego zdania ; lecz wnosząc ze stopnia, na ia- 
kim był, zdaię się, iź W yd ział woienny poczy- 
tuie go za biegłego O fticera, a ile mi wiado­
mo , iest podobnież szacownym pisarzem w 
rzeczach woyskowych.11 —  „Radbym wiedzieć 

rzekł B o n a p a r t e )  dla czego W  i i  s o n tak 
się uiął za L a t a l e t t e m ,  wielkim-, i-ak wia­
do mo ,  przyjacielem czło w ie k a , które.-a on 
tak haniebnie o cze rn ił!14"—  Nie wiedziałem z  
p oczątku , co miałem na to odpow iedzieć; on

iednak zatrzymał się , dopóki nie rzekłem :*  
..Nie wiem zaiste, iakie powody skłoniły Je­
nerała W i l s o n a  do uięćia się za Panem Ł  a- 
v a le  11 e ; mOgę atoli z  pewnością zaręczyć, 
iż niemasZ w  nich żadney podłości ; może by-- 
ła  iaka chętka do awantur i romansów ; nikt 
bowiem  nie sądzi w Anglii, aby myślał przez  
ten krok szukać iakowych zysków. Przyym o- 
wanie wszędzie z  szacunkiem tak iego , iako i  
p o m o c n i k ó w  iego do tego czynu za powrotem  
z F ra n cji do Anglii , dostatecznym w  tey  
mierze iest dowodem.14 —  T u  przerw ał mi 
B o n a p a r t e  mowę i r z e k ł: „Przyznaię rze­
teln y prawdę^ temu w szystkiem u, co W C P an  
mówisz. Cbciey mi także w ierzyć, iż gdyby  
ucieczka L a y a l e t t a  m ogła się była zdzia­
łać przez pieniądze , w caleby mu ich nie bra­
kowało. Jeżeli więc Pan Robert W i l s o n  
nie uczynił tego dla p ien iędzy, upatruię w  
tem niewątpliwie początek pokuty za grzech, 
który względem mnie dawnieyszemi swoiemi 
czernidiami p opełn ił.11

W iem  z  pewnością ( słowa -są lekarza  
W  a r d e n a ) ,  iż L a t a l e t t e  'posiadał wielkie  
względy u B o n a p a r t e g o ,  i cały Dw ór W  
L o n g w o o i z i e  baidzo się ucieszył z wiadomo­
ści o szcześliwey iego ucieczce. Jenerał B e r ­
t r a n d  oświadczył między innemi rzeczami na 
pochwałę L a y a l e t t a ,  iż zarządzaiąc pocztą  
umiał unikać wszelkie}' nicpotrzebney surowo­
ści , i nikogo o nieszczęście nie przyprawił. 
W ypada- mi tu namienić, iż podczas żeglugi 
do wyspy Stey H e l e n y ,  syn Pana Roberta  
W i l s o n a  był w stopniu Midschipmana (Pod-  
oilicera) na okręcieN  o r t u m b e r l a n d z i e .

( Ciąg dalszy nastąpi. )

F r a n c y  a.
Król zupełnie iest wolrjym od paroksyzmu 

podagry swoiey ; parosyzm ten nie b y ł mo­
cnym , a oprócz przerwania przeiazdekg, nie 
zm iend Jego Królewska Mość swoiego sposo­
bu ż y c ia , i m ógł się poświęcać zwyczaynym  
zatrudnieniem swoim. Dnia i8go i iqgo Gru­
dnia prezydow ał Jego Królewska Mość w swo­
iey 'Radzie ministeryalney, która w obydwóch  
dniach aż do 5 tey .godziny trw ała, a oprócz .  
tego pracował ieśzcze bardzo długo z Xięciem  
R i c h e l i e u  i z Ministrem woyuy.

Dnia 20. Grudnia, pracował znowu Kral 
z Ministrem spraw zagranicznych.

W edług doniesień z P a r y ż a  pod d. » i.  
Grudnia, wyydą z  tamtąd niezw łocznie dwa 
pułki gwardyi, z których ieden stać będzie o- 
sadą w A m i e n s ,  a drugi w C a e n ;  bsty pułk  
gwardyi przybędzie do lio u .c n .
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, Dnia 20- Grudnia zrana 'wyszło kilka p u ł­

ków  gwardyi Króle wskiey na równinę S a -  
b l o n s ,  gdzie, musztrę z  ogniem i wielkie o- 
Łroty woienne wykonać maią, .

Minister Sekretarz Stanu' marynarki wy­
dał rozkazy, aby rozpocząć bez zw łoki zaciąg 
do artylery.i K rólew skiej 1 korpusów morskich.
Z  tego p o w o d u  maia w  równych D ep artam en ­
tach O  fficerowie i ’  p o d o f ic e r o w ie  nadesłaną  
sobie in s tru k cr ę ,  a W ł a d z e  cy w iln e  w e zw a n e -  
mi zostały  d o 'd a w a n ia  im w  tym zaciągu w szel-

kiey pomocy. _ *
Dnia 18. Grudnia roztrząsała Izba Depu­

towanych projekt do prawa względem upowa­
żnienia Rządu., aby wybrał cztery dwónaste 
części podatkow za rok lB iysty, w edług sto­
py roku 18 i6go. P o  mowach za tym  proiektem’ 
i przeciw  onem uź, przystąpiono do głosow a­
nia , i uchwalono większością 164 głosow  
przeciw  3ostu co następuie: , .W ybrane będą 
aż do ułożenia rozkładu podatków pierwsze  
cztery dwónaste części podatku grun tow ego, 
osobistego , podatku od meblów , d rz w i, ckien , 
i  patentowego w edług stopy r. i8i6 go. 2.) 
A ż do wyyścia nowego pra\ya o przychodach  
k raio w ych , wybierane będą podatki niestałe 

Według stopy r. 181 6S °-“  .  „  , .
G azety P a r y  a k i e  z dnia s i .  Grudnia 

odwołały wiadomość o wyieźdie Xięcia T a l ­
l e y r a n d a  do Y a l c n ę  ay.

Dnia 24. Grudnia miał zaoczny proees 
przeciwko byłemu Jenerałowi S a y a f r e m u ,  
w  drugim Sadzie w cienn jm  bydź rozstrzy­
gniętym .

Dziennik Departamentu W y ż s z e j  G a -  
r u m n y  (k tó rego stobca- iest T u l u z a ) ,  do- 
n o u , że w Gminie C i e r p  było buntownicze 
zbiegowisko, gdżie ieónego ; biega w ojskow ego  
wydarto z  rąk legii źan iarmeryi departamen­
tów e y , która go była sc b w  tala. Prefekt 1 e- 
partamentu tamecznego przedsięwziął naydziel- 

■ nieysze środki dla skarcenia tego zamachu 
przeciwko prawom. Złożono z urzędu B u i-  
misrza , który p rzy tey sposobności powinno­
ści swoiey nie dopełnił , a Pod-prefektowi w
St. G s t u d e n s  z leco n o  zasiągnicnie w szelk ich  

potrzebnych wiadomości dla doniesienia W  a- 
dzy Sprawiedliwości w szystkich naczelników  1 

W sp ólw inow ayców  t e g o  buntu.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
D okończenie ( przerwanego  iu p y m  numerze 

g tz e ty  naszeey) postanowienia Królewski, go, V*r e ~
pisuiącego statut organiczny dla Senatu iu o -  
aestwa Polskiego,;

R  O «  d t  t  a  ł  4* - 1
S p r a w d z e n i e  k s i ą g  O b y w a t e l s k i c h .

A rt. 28. W  moc artykułu 16  statutu or­
ganicznego o R eprezentacji narodowcy , Senat 
zatrudnia się sprawdzeniem 'ksiąg obywatel­
skich , i  rozpoznaniem wszelkich skąrg zanie­
sionych w  tey mierze.

Art. .29. Skargi przeciw  rezolucyorn Rad  
obywatelskich maią bydź czynione na pismfe’, 
z wyrażeniem mieszkania skarżącego, w celu  
uwiadomienia go przez Sekretarza Senatu , ‘o 
terminie stawienia się w  Senacie dla poparcia 
zażalenia.

A rt. 3o. Senat podobne skargi Radom  
obywatelskim fjla obiaśnienia wypadku i zda­
nia tłumaczenia , przesyłać będzie przez Kora- 
missyę rządową Spraw W ew nętrznych i Po-  
licyi,

A rt. 3 i. Po roztrząśnieniu przełożeń o- 
bustronnych, Senat w  przepisanym komplecie 
przystępuie do głosowania na nastęouiącą pro- 
prozycyę : „C zyli NN. ma bydź w księdze oby- 
watelskiey Seymiku Powiatu NN. lub Zgrom a­
dzenia gminnego NN. zapisany lab nic.?-“

Aut. 3a. W  przypadkach objętych pre- 
wem, strony mogą żądać wyłączenia Członków  

Senatu.
Art. 33. Jeżeliby skarga zaniesiona nie . 

m ogła bydź załatwioną w ciągu zw ykłego co ­
rocznego zebrania, Senat mócen iest co do 
szczególnych osób decyzyę swoią d o  przyszłego  
zebrania zaw iesić, w  którem atoli r z e c z  ko» 
niecznio rozstrzygnioną bydź winna.

Art. 34- "Po sprawdzeniu ksiąg obywa­
telskich każdego Seymiku i Zgromadzenia gmin­
nego , Senat potwierdza .ie , i  odsyła do Kofrf- 
missyi rządowey Spraw W ew nętrznych dla 
przesłania onych do W ojew ództw ,

R o z d z i a ł  5 . 
R o z p o z n a w a n i e  l i s t  o b i e r a l n y c h ,  i w a ­

ż n o ś c i  A k t u  w y b o r ó w ,  R a d o m  W o ie -,  
w ó d z k i m  p o w i e r z o n y c h .

Art. 35. Spory względem  wyborów na 
mieysca Radców W oiew ódzk ich , oraz w zglę­
dem legalności list obieralnych, ważności A ktu  
wyborów Radom W ojew ódzkim  powierzonych, 
porządkiem wyż wskazanym > e z  przew łoki za­
łatwione będą. . .

Art, 36., Zaskarżenie p rzeciw  wyborowi
iakiemu , lub przeciw  legalności list obieral­
nych, mogą Kommissye rządowe podać przepi­
sanym porządkiem a popierać w Senacie.

R o z d z i a ł  .6.
U k ł a d a n i e  k o l e i  z a s i a d a n i u  S e n a t,ó .-  
r ó w  w  T r y b u n , a i e  N a y w y ż s z y m ,  i  p o -
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d a w a n i *  K a n d y d a t ó w  na m i e j s c a  
w a k u i ą c e .

A rt. 37. Co r o k , pierw szego G rudnia, 
Senat zbierać się będzie końcem ułożenia dla 
Senatorów kolei zasiadania w  Sadzie Naywyż- 
scym , i  podawania Kandydatów na wakuiące 
m iejsca Senatorów świeckich.

A rt. 38. W szyscy Senatorowie świeccy, 
wyiąwsey I r e z e s a i  tych , k tó rzy do Rady S ta ­
n u ,. do woyskowey służby, lub do innych, nad- 
zw yczajn ych  p o s ł u g  p o w o ł a n y m i  b ę d ę , obo­
wiązani sa zasiadać w Sędzię N a jw y ż s z y m  r kolei.

A r t/ 3 9 . Koley ta oznaczoną będzie lak

następuie: . . .
W  osobne n a czyn ie, umyślnie na to spo­

rządzone, w łoży się tyle losów numerowanych, 
ile° się zn ajdzie obecnych do losowania Sena­
torów* Każdy z  nich wyciągnie i.eden l o s , 
htóreg© numer porządkowy oznaczy koley .za* 
siadania ; następnie włożone będą dalsze z po­
rządku numeru, liczbie nieprzytomni cl* Senato­
rów. odpowiadaikce, które dla każdego z nich, 
z  wezwaniem P r e z e sa , przez iednego z  Sena­
torów  wyciągane , i  w  osobnym protokole ko­
ley stanowiącym zapisane będą.

A rt. 40. Pierw sze porządkiem p o sobie 
następuiące numera od . .  do 21 g o , oznaczać 
będą koley zasiadania w  roku następnym ; dal­
sze zaś wyciągnione liczby 23 i 23, i  t. d ., do 
zasiadania w  tymże roku nie obowiązuią, chy­
ba w tenczas, gdyby który z  Senatorów po- 
przednicze liczby maiących inne otrzymał 
przeznaczenie, nie dozwalające mu zasiadać w 
Sądzie Naywyiszytn.

A rt. 41. Sen atorow ie, którzy wyciągną 
numera 1, 2, 3 , 4» ®» zasiadać będą w 'Stycz­
niu i Lutym ; Nro. 4i ,5» 7, 8, 9, w  Marcu
i Kwietniu ; 7, 8 , 9 ,  i o ,  n ,  1 2 ,  w  Maiu i  
Czerwcu;. Nro. 10, n> »a, i 3, *4, w Lipcu  
i  Sierpniu ; i 3, 14, i 5 , 16, 17, 18, w W rześniu  
i  Paźd ziern iku; 16, 17, 18, 19, 20, 21, w  L i­
stopadzie i Grudniu.

A rt. 42. Na p rzyszłem  zebraniu Grudnio- 
wem tenże sam porządek losowania zachowa- 

ym będzie , z tą iednak różn icą, że iuź nie 
dwadzieścia ieden , ale tylko ośmnaście losów  
stanowczych w  drugim i następnych latach po­
trzebne będą; gdyż trzy  ostatnie liczby 19, 30, 
s i ,  przeniosą się do roku następnego, a loso­
wanie zaczynać się będzie ód liczby 4 ,  5 ,  6 ,  
aż do 21.

A rt. 43. Senatorowie, którym się nie do­
stało zasiadać W kończącym się ro k u , naypier- 
wsi losy roku następnego wyciągać p ow in n i, 
po nich dopiero następować mar c i ,  co iuż 
w  zeszłym  koley swoią odbyli.

Art. 44. T ym  sposobem w szyscy Senato­
rowie odbędą koley swoią, każdy po cztery mie- 
siącp oprócz pierwszych trzecli, którzy tylko  
przez dwa miesiące zasiadać będą,

A rt. 4®* Żaden z Senatorów, niewyłąozo- 
nych, wymawiać s ę nie może od przypadaią- 
cey na niego kolei zasiadania W Sądzie Nay- 
wyższym.

A rt. 4®* K oley zasiadania Senatorów, po­
wyższym  sposobem oznaczona, przesłaną b ę­
dzie Kommissyi Sprawiedliwości , naydaley na 
trzy dni po odbytem losowaniu.

A rt. 47. P o ukończenem losowaniu, ieśli 
odbierze stosowne od Monarchy rozkazy, na­
radzać się będzie Senat w duchu Ustawy kon­
stytucyjnej', względem podawania Kandydatów  
na wakuiącje mieysca Senatorów świeckich. 
W  tym przypadku Senatorowie obceni na haż- 

-de mieysce wakuiące Senatora W oiewody lub 
Kasstelana podaik.ą dwóch Kandydatów, wybra­
nych z  grona Osób szczególną zasługą w Kraiu 
zaleconych , i warunkom Ustawą konstytucyj­
ną zastrzeżonym odpowiadaiącycli.

A rt. I f i .  Koczem  nastąpi kreskow an ie; 
większość kresek stanowi o w yborze Kandyda­
tó w ’; równość Prezes rozwiązuie.

Art. 49’ Tak ułoż >na lista Kandydatów, 
po dwóch na każde niezapełnione mieysre , 
przesłaną będzie Namiestnikowi N aszem u, 
który ich w raz z  dwoma Kandydatami przez 
siebie podanymi, stosownie do artykułu 69 
Ustawy konstytncyyney, do nominacyi Naszey 
przedstawi dołączając protokół posiedzenia 
Senatu, wyszczególniający uzyskane przez każ­
dego głosy.

R o z d z i a ł  7.
O  S ą d z i e  S e j m o w y m .•

A rt. 5o. W  przypadkach artykułem 1 lfe 
Ustawy konstytucyyney, i  artykułem 157 Sta­
tutu organicznego o R eprezentacji narodow ej 
oznaczonych, Prezes Senatu, zniósłszy się z  
Namiestnikiem, zw oła wszystkich Senatorów na 
Sądy Seytuowe.

Art. 5 i. Sposób postępowania sądowego 
W osobnem urządzeniu przepisanym będzie.

A rt. 53. W ykananie ninieyszego Statutu, 
który w Dzienniku Praw umieszczony bydź 
na , W ładzom  publicznym , w  czem do którey 

leży, polecamy.

Dan w P e t e r b u r g u  d. Listopada 181Ó. 
■9*

(Podpisano) A l e s a n d e r
p rzez Cesarza i Króla: 

Minister Sekretarz Stanu, 
(L . S.) Ignacy S o b o le w s k i,
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